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/ S p r a w y  k r a j o w e .  *
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W i e d e ń  V 15. października. Jego c. k. Apost. Mość przyhyfc 
dziś zrana o godzin* 6. w najlepszem zdrowiu z Ischlu do. Scbón-, 
hrunu. Także Areyksiążę Ludwik Wiktor powrócił dziś z Ischlu] 
do SchOnbrunu. 3

—  Dnia 2. listopada r. h. o TO tej godzinie przed południem 
nastąpi na mocy najwyższego patentu z 21. marca 1818 3091,e lo- ‘ 
sowanie dawniejszego długu państwa w przeznaczonym na-to lokalu 
w gmachu bankowym.

—  Tememo. lAq. donosi z Temeszwarn dnia 10. paździer
nika: „K omisya zwołana dla obradowania nad stosunkami gminnemi! 
w naszym kraju koronnym zgromadziła się dnia dzisiejszego o go-4 
dżinie 10. przed' południem wjj sali posiedzeń namiestnictwa, ’ JExc. 
gubernator i jenerał komenderujący, fml. Sok.czew.ic zagaił zgro
madzenie przemową, podjem rozpoczęły się obrady.

—  C., k. centralna władza morska w Try oście nakazała ści-? 
sra kwarantanę na towary z wyspy Kuby i Sierra Leone, i.gdyij 
w pomienionych miejscach wybuchła żółta febra.

■ Portugalia
(Za\,v ie iv .vnln!et iie  isosla h iszp j j i śsU i fgo . I

f i j i s f o o n a . ■ 28.; września. Wczoraj dawał Król Dom Fedro; 
posłuchanie posłowi hiszpańskiemu Nicomcd.cs Pastor Biaz,. i odc- 
hrał od niego pismo wierzytelne. Poseł miał przy tein następującą* 
przemowę:

„Najjaśniejszebni Panu wręczając to pismo królewskie, które? 
mnie zawierzytelnia przy dostojnej osobie Waszej król. Mości wet' 
właściwości posła nadzwyczajnego i pełnomocnego ministra Jego'; 
katolickiej Mości, mam dopełnić przykrego polecenia i  dotknąć .nie. 
zagojonej jeszcze rany serdecznej W. król. Mości,.. Wprawdzie-, słu
szna żałość Twoja Najjaśniejszy Panie jest tak głęboka, że. ją ża
dna pociecha’ tego świata ukoić nie zdoła, lecz też i słowa moje] 
nie móga już jej pow iększyć Najdostojniejsza moja Królowa i Pani 
poleciła mi w szczególności i z wyrazem największego udziału; 
oświadczyć W. król. Mości, że serce jej tknięte jest boleśnie temj 
niemym o wnem nieszczęściem, jakiego tak wcześnie doznać, musiałeś; 
Najjaśniejszy Panie z nieodgaduionyeh wyroków Bożych. Niepodo
bna mi opisać tego smutku, jaki malował się na obliczu najmito-] 
ściwszej Królowej mojej, ani tego wyrazu żywego, jaki z ust jej] 
królewskich powziąłem. Mogę jednak zapewnie, że najdostojniejsza 
Królowa moja i Pani wyraziła tern uczucia całej Hiszpanii, umieją
cej ocenić powszechny smutek narodu portugalskiego. I uietylko 
w tem je dnem zgadzają się uczucia Królowej i całej Hiszpanii 
z uczuciami Waszej król. Mości i narodu szlachetnego, któremu 
panujesz: obydwa kuzynowie i obydwa też państwa zostają w zbyt 
ścisłych stosunkach przyjaźni, by nie miały trzymać się razem 
w szczęściu i nieszczęściu, i podzielać wspólnych widoków postępu, 
sławy i pomyślności publicznej.

Po dalszcm.- wyłuszczeniu tych. stosunków polecił się poseł, 
w końcu ży:ęziiwoą.ci Króla, .który taką mu dał odpowiedź: „Zawsze 
jak potąd, otrzymywałem od Jej Mości Królowej hiszpańskiej do
wody przyjaźni i życzliwości, i mam teraz nowy obowiązek do wy-, 
ęa żenią wdzięczności mojej za okazane Współczucie w nieszczęściu, 
jakie mnie dotknęło. Oświadcz p?n Jej Mości Królowej moją po
dziękę równającą się głębokiej żałości, w której pragnęła mnie 
w szczerości serca szlachetnego pocieszyć. Rząd mój uważał to 
zawsze za główne swe zadanie, by- skojarzyć dwa narody, które 
naWet mimo przesądów, barbarzyństwa i odrębnych dążności wie
ków -dawniejszych łączyły się zavvsz.e ze sobą. Przyznać, nawet 
wypada, że duch czasu przyczynia się do ułatwienia tego zadania

więcej niż nawet same rządy, którym przypada nim kierować i
nad rozwiązaniem jego pracować według, zasad ludzkości.“

Hiszpania.
(Prasyjęcie. u - dworu deputowanyeb z i*S».)

M a d r y t *  -5. października. Dzisiejsza Gaceta donosi: W cz o 
raj ó godzinie 3 ' /2. po południu przyjmowała Jej Mość Królowa 
komisarzów obu dwu izb, którzy jako wr rocznicę urodzin Jej król. 
małżonka przybyli złożyć życzenia; Jej Mość Królowa odpowie
działa deputaćyi senatu: „Mości Panowie Senatorowie! Widzę
z wielką radością, że w dniach, w których nas obdarza szczęściem 
boska opatrzność, sprzyja senat tak mnie jak mojemu wysokiemu 
małżonkowi. Wiem że szczęście panujących potrzebnem jest do 
szczęścia poczciwego ludu, którego losy Naszej opiece powierzyło 
niebo. Nieprzerwanie dążę tło leg o, ażeby mój rząd był pożytecz
nym i świetnym jak wr najlepszych czasach monarchii, a jeżeli Bóg 
wysłucha mojego życzenia i wesprze moje usiłowania jak do dnia 
dzisiejszego, wówczas naród, wolny od wewnętrznych niesnasków, 
zgromadzony około mojego tronu, zajmie znów stanowisko, na które 
powołują go dzieje i zasoby ojczyste.“ Deputaćyi izby deputowa
nych odpowiedziała Jej Mość K rólow a: „Mości Panowie deputo
wani! Z  prawdziwą przyjemnością przyjmuję w tym uroczystym 
dniu hołdy izby deputowanych. Dobro szlachetnego narodu, którego 
los mnie powierzył-:, opatrzność jest Moja jedyną dumą. Pomnoże
nie tego dobra jest celem całej mojej nieprzerwanej dążności. 
W  urzeczywistnieniu moieb życzeń liczę na współudział izby depu
towanych, wiernych zastępców litdu, którego życzenia wyrażone 
mojemu Kielce ukochanemu małżonkowi i królewskiej familii, przyj
muję z żywą radością.

Anglia.
(Budowa nowych ola-ętów.)

IŁoiu lysź , 12, października., W  Chatamie otrzymano rozkaz 
admiralicji? nie naprawiać .pływającej bateryi „Trusty",( uszkodzonej 
strzałami z dział Armstronga,; ażeby co do sposobu i rozciągłości 
jej uszkodzenia ułożyć można dokładny raport.

Fortyfikacyjne roboty ną wyspie Guernsey prowadzą z nie
przerwana gorliwością. Podporucznik Buckie otrzymał tłmi dniami 
rozkaz czuwać nad letni robotami.

. Rząd zamówił u okrętowego budowniczego p. Napiec ciężki 
żelazny okręt z. hakami. Jest to już drugi okręt, który zamawia 
rząd dla próby; każdy z nich kosztuje do pół miliona funt: sztr., 
a głoszone własności ,- tycli okrętów oparte są dotąd tylko na do
mysłach. Budową takiego statku zabiera w najpomyślniejszym razie 
rok cząsu,

Francya. ■
(Ich Mość Cesarstwo w Bor<3eaux.. Przeprawa okrętów z, Tul o tui do Bordeaux ka
nałem lądowym. — Wiadomości bieżące. — Manifestacye kiera. — Cesarstwo spo
dziewane w Paryżu. — Nowy dom sierot. — Budowa, nowych okrętów. — Odezwa 

fenerąła. Martimprey, — Flota w Algesiras.)
SP&ry®, 12. października. Doniesienie Monitora, o przybyciu 

Cesarza i Cesarzowy w Bordeaux (10. października 6. godzina 
wieczorem) jest już wiadome. Constitutionnel pisze także,* że po
witanie było wspaniałe, mimo nawaln-ego deszczu, co też przeszka
dzało nieco w oświetleniu miasta. Ich Mość Cesarstwo wysiedli 
w ratuszu i byli tam na obiedzie, na który zaproszono najwyższych 
urzędników miasta.? Dnia ł l g o  był dzień pogodniejszy,. Cesarz 
przyjmował kilka deputaćyi. Ostatnie wiadomości sięgają po dzień 
l i g o  J). m. 2. godziny po południu, ,  Na urzędowej ąudy.eacyi miał 
kardynał arcybiskup przemowę do Cesarza. Cesarz odczytywał-od, 
powiedź. Dziś Cesarstwo opuszczają Bordeaux, i wieczorem staną 
w dworcu żelaznej kolei w Iyry, zkąd iidadzą się wprost do St. 
Cloud niedotykąjąc nawet Paryża, ? • , , ■

Marszałek., .Mac Mahoń, książę Magenty zwiedziwszy g łó 
wne miasta w departamencie Nord, wrócił do Paryża.

Marszałek Niel udał się z Toulouse do Bordeaux na powita?- 
nie Cesarza.

•—- Correspondan.ee. Havas zaprzecza pogłosce, j’ ąkoby pan 
Thouvenelł żądać miał w Konstantynopolu okrętów, ażeby mieszka
jących tam Francuzów przewieźć na miejsce bezpieczne,.

—  Margrabia d‘ Azeglio, sardyńgki poseł w  ■ Londynie, oraz 
marszałek książę Małakowy przyjechali tu temi dniami.



—  Hrabia Walewski wrócił z Biarycy do Etiolles, gdzie z hra
bią Kisielewem miał dziś konferencję. We środę przyjedzie tułaj 
na powitanie Cesarza.

—  Paryska władza miejska postanowiła wznieść w ciągu 
najwięcej lat ośmiu dziesięć kościołów.

—  Temi dniami czyniono próby, ażeby parową łódź kauonićr- 
ską z Toulonu przewieźć na zachodnie wybrzeże Francyi inną drogą 
jak cieśniną gibraltarską. Próby powiodły się zupełnie. Statek od
płynął z Toulonu do Cette, ztąd południowym kanałem a potem 
Garonna do Bordeaux. Spodziewają się, żo z czasem rozprzestrze
nią ten kanał także i pod żeglugę okrętami większemi. Do Dieppe 
przybyło ośmnastu młodych Persów; kosztem Szacha Pers-yi pobie
rać będą nauki na tamtejszym uniwersytecie; jeden z tych Persów 
jest chrześeianinem.

■—  Co do wypadków w Parmie zapewnia Patrie , żc tamtej
szy rząd każe ścisłe prowadzić śledztwo przeciw sprawcom okru- 

, cieństwa, i postanowił surowo ukarać winowajców.
  Manifestacye kleru za rządem papieskim pomnażają się

ciągle. Biskup w Beauvais przyłączył się do „protestacyi biskupa 
Orleańskiego11, i zapewnia, że, przypada do serca wszystkich katoli
ków. Biskup w Chalons wydał pismo do IJuiccrs z oświadczeniom, 
że ten hańbi księży Francyi, kto sądzi, że oni mogą mieć inne 
uczucia, niż te, które w znanych listach pasterskich są wyrażone. 
Naprzeciw występuje Correspondijtncc generale, i ubolewa nad tein, 
że kler francuski swoim udziałem w polemice publicznej stawia 
Cesarzowi trudności, i występuje poniekąd przeciw temu, który się 
okazał najprzyniązańszym i najwytrwalszym obrońcą władzy papie
skiej.

—  Monitor zawiera obszerne sprawozdanie, które minister 
sprawiedliwości przedłożył Cesarzowi względem kryminalnego są
downictwa w roku 1857.

—  Piemonccy poddani w Rzymie po odjeździe sardyńskiego 
posła będą oddani pod opiekę francuską. —  Jak słychać, familia 
zamordowanego w Parmie pułkownika Anviti udała się do Cesarza, 
i opiera się w sacra piśmie na tern, że Aiwiti był synem oficera 
z pierwszego cesarstwa.

—  Przed wyruszeniem korpusu wyprawionego ku granicom 
marokańskim wydał naczelny komendant jenerał Martimprey nastę- 
pująey rozkaz dzienny:

„Główna kwatera Algier, 6. października 1859.
Żołnierze wschodniego korpusu expedycyjnego! W chwili, 

kiedy stanąć mam na czele Wasze nr, muszę wyjaśnić Wam powody 
wyprawy niniejszej, a oraz wskazać cel jej i wspomnieć o 1;em, 
czego po Was oczekuję. Marokanie najechali granice nasze. Pa
trole nasze i koloniści nasi nicspodzicwali się bynajmniej tego naj
ścia. a nawet obozowiska nasze odległe przeszło o pięć mil od 
granicy napadnięte zostały przez liczne hufce piesze i konne. Ja
koż /.niepokojono nawet oddział dywizji w Tlemcen, a niektórzy 
krajowcy okazali szczególną życzliwość najezdnikom i gotowość do 
rokoszu. Tajemne p o lsz czen ia  rozniosły niepokój nareszcie w dy
wizji algierskiej,' gdzie zrabowano kilka targowic, a łco sic od 
wielu już lal: niewydarzyło. Tym sposobem zaczęło zagrażać nie
bezpieczeństwo naszemu panowaniu i zasadzie powagi, na mocy któ
rej stawa potęgi naszej jest rękojmia bezpieczeństwa osób i wido
ków rozmaitych. Teraz należy nam przywrócić dawniejszy stan 
rzeczy, i przystępujemy do tego wybierając się na przeciwnika, który 
gardzac wszelką powagą prawa, ula tylko w przemoc oręża.

Bitwa pod łsly utrzymywała sąsiadów naszych w Maroko przez 
lat 15 w pokoju, a by ich zmusić i nadal do tego; musimy im oka
zać na nowo, Ze chociaż pragniemy pokoju i nie żądamy żadnego 
powiększenia posiadłości naszych, jednakże zawsze mamy gotowych 
do boju żołnierzy równie tak dzietnych i walecznych, jakimi byli 
wojownicy za marszałka Bugeaud w roku 1844. Marokanie muszą 
też znowu uledz naszemu męstwu i naszej karności. Walczyłem 
także pod Isly, i uiezaniedham korzystać z doświadczenia wówczas 
nabytego. Ówcześni wasi towarzysze broni wyszczególniali się po
rządkiem wojskowym tak w pochodzie jak i podczas. boju. Natar- j 
czywością odznaczyli, się tylko tirailery liczni, lecz bataliony szły 
za nimi w szyku wzorowym i niezłomnym.

Oby też i teraz tak było. Ani przywódźcom, ani żołnierzom 
nie należy unosić się niewczesną porywczością, która staje się po
wodem nieładu i niedozwala zająć spiesznie stanowiska potrzebnego, I 
wprawia cały szyk bojowy w zamieszanie i gubi marnie nnjdziel- I 
niejszych wojowników. Postępując przeciwnie, można po skierówa- I 
niu w jedno miejsce ognia działowego i usiłowań wojsk liniowych, I 
przełomać wszelkie trudności wprawdzie nieco później, lecz za to I 
z tein większą pewnością, i oszczędzić krwi dzielnych wojowników. I 
Żołnierze, zadanie jakie macie spełnić, niech będzie godne Waszego I 
męstwa. Bądźcie posłuszni głosowi Waszych przywódźców, co do I 
boju Was wiodą, a w trudnein położeniu pamiętajcie o tern, że Ce- I 
sarz, który armię swoją kocha serdecznie, czuwa zawsze nad Wami. I 

Jenerał dywizyi i t. d. E  'de Martimprey.
Jenerał dywizyi, szef sztabu jeneralnego, I 

De TourmUeS- I
Jenerał Martimprey zjechał dnia 8. b. ni. do Oranu. Wojska I 

zgromadzone w tej prowincyi składały śie z dwóch dywizyi pie
szych, miedzy temi jenerał Walfln. Esterhazy i Wimpifen, i jedna I 
dy wizy a jazdy pod rozkazami jenerała Desvaux. —  Eskadra Iran-'I 
cuska stojąca w tej chwili w Algeśiras zostaje pod rozkazami wice- I

admirała Romain-Desfosses. który banderę swoją zatknął na okrę
cie „Bretagne11. W  porcie tym znajduje się także i kiika hiszpań
skie!! okrętów wojennych, a między temi okręt liniowy „R.eina Isa- 
beila Secnnda11 z banderą admiralską, tudzież sześć okrętów tran
sportowych. na które udać się ma wojsko z obozu pobliskiego 
przeznaczone na wyprawę marokańską, jeśli tylko Cesarz na to się 
zgodzi. Podczas tej wojny ma w Algcsiras znajdować się skład 
broni i żywności. Już i teraz zwieziono tam znaczne zapasy wo
jenne, i urządzono szpitale dla marynarki i armii lądowej. Około 
15. b. m. spodziewają się w Algęsi.ras marszałka 0 ’ Donnelfa, który 
jak słychać objąć ma dowództwo naczelne z zatrzymaniem posady 
swej w gabinecie.

Belgia.
(Nowiny itworu.)

S t f i iK C la  . i Igo października. Dziś odprawiano w Laeken 
żałobną niszę za duszę Krokowy Ludwiki; królewska familia i dwór 
byli na tom nabożeństwie.

Książe Chimay przyjechał tu dnia wczorajszego, i był na au- 
dyencyi u księcia Brabnntu.

Szwajcarya.
(Księżna Parm y. — K on ferencye .  ■— Powrót F ranciszkanek.)

Z i u r y k . lÓgo października. Księżna rejentka Parmy najęła 
jak donosi Jndep. lietgc hotel Bauer zamieszkały teraz przez fran
cuskiego, anstryackiego i sardyńskiego pełnomocnika na czas od 
1. listopada do 15. kwietnia 1880. —  Wczoraj mieli trzej dyplo
maci konferencye. Wyprawiono do Turynu i Wiednia kuryerów. 
Zdaje się, że obrady jeszcze się niejaki czas pociągną.

I® lrsa ta se j i§ , 25. września. Franciszkanki co opatrywały 
chorych wojskowych, odjechały ztąd do Werony,, było ich 18. 
Przez półtrzecia miesiąca zawiadowały wojskowym szpitalem nnj- 
pierwej w Botzen, a potem w opactwie Benedyktynek w Fiechl 
w pobliżu Schwatz. W  p r z e c ię c iu  opatrywały 200 rannych, po- 
największej części włoskich i węgierskich żołnierzy, i prawie wszyst
kich wyleczyły. Z wyrazem wdzięczności żegnali ich obecni jeszcze 
żołnierze wyliczeni i wśród radosnych strzałów udały się Siostry 
do dworca kolei żelaznej. C. k. komendant wojskowego szpitalu 
baron Ow, dał im konwoj aż do granicy kraju i wręczył im jeszcze 
dziękczynne pismo do przełożonej.

Włochy.
(Król  W iktor  Emanuel z powrotem . — W ybory  w  Ronouii. — W iad om ośc i  bieżące* —

P a |> iv ż  w  . j  i- c  h h ł  tit.t C a s M  G  « n d o 11* o . - -  l* om n o z  c n ie  fu n du s  z ó w  s  a r d y lis k i c h . )

T u r y n , 1 ! .  października. Według telegraficznej depeszy do 
Jndependance wrócił tu Król Wiktor Emanuel z swojej wycieczki 
do Lombardy!, gdzie był obecnym na konnych gonitwach pod Me- 
dyolanem.

—  Według wiadomości z Bononii z dnia 10. października 
ukończono municypalne wybory. Liberalne stronnictwo odniosło 
zwycięstwo i Montanari, Pepoli i t. d. zostali obrani znaczna więk
szością głosów.

—  Na wniosek lir. Pepoli zaprowadzono pocztową taryfę na 
wzór piemonckiej.

•—; Dyktator Fary ni wyjechał z Modeny do Parmy z postano
wieniem karać surowo sprawców zbrodni z dnia 5. października.

—• Jego Świątobliwość Popież odjechał dnia 8. b. m. po po
łudniu żelazną koleją Pio-Latina z Rzymu do Castcl Gandolfo. 
W  dworcu żelaznej kolei di Porta maggiore, gdzie były ustawione 
batalion fra n cu s k ich  wojsk i papieska źandarmęrya, przemówił Oj
ciec święty kilka przyjaznych słów do jenerała Goyon i innych 
zgromadzonych tam znakomitości. W  A Miano i Castcl Gandolfo 
witano Jego Świątobliwość z okrzykami radości.

—  Sardyńskiemu ministeryum spraw wewnętrznych przyzwo
lono na włoską emigrację nowy; dodatek w kwocie 25.000 1.

—  Do sum przeznaczonych na obwarowanie miasta Casale, a 
które dotąd wynosiły 3.193.000 !., wpłynęła znowu kwota 371,000 1. 
Na uzupełnienie turynskiego arsenału przyzwolono 300.000 1.

: Niemce.
( W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e . )

K a r i S P a h ' 1, U .  października. Dziś zrana o godzinie 2%  
umarł margrabia Wilhelm, stryj panującego Wielkiego księcia Ba- 
deńskiego. Dwór przywdział już żałobo. Zmarły książę położył 
wielkie zasługi jako  ̂ wódz, polityk, protektor agronomii i prezydent 
pierwszej izby stanów od czasu zaprowadzenia konstytucyi w roku 
1818. Urodził się 8. kwietnia 1792.

le sya  i Królestwo Polskie.
(Korespondencja /. W ar sz a w y .)

Korespondent z Królestwa Polskiego pisze do GaS. wiedeńst. 
pod dniem 11. października: Jencraluy inleiidant pierwszej armii, 
jenerał Sinełników udał się przed kilką dniami z Warszawy do Ki
jowa, gdzie Cesarz spodziewany temi dniami.

Minister policyi w Warszawie, jenerał-major Aniczkow zaka
zał palić na ulicy tytoń i cygara.

Już teraz przybyło do Warszawy kilka Znakomitych osób, 
i tak naddyrektor komunikacyi lądowej i morskiej, jencrałleitnaul 
Czewkin i dyrektor budowy mostu na Wiśle pod Warszawą, inże- 
nier jenerał Kcrbedź, jenerałowie Sumaroków, Obr ucz c w i inni.
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2r zagranicy wrócili wszyscy urzędnicy królestwa,.jak n. p. dyrek- | 
tor polskiego departamentu pocztowego, tajny radca Mussou i wielu 
innych.

Z raportów o podróży Cesarza okazuje się, że wojska pod
czas cesarskiego przeglądu w Czugajewie, składały sie z 12 puł
ków lekkiej jazdy. Rozumie sie, że wojska te ściągnięto z dale
kich okolic.

księstw a Naddtmąjskie.
(Firman inwestytury fila Kusy.)

J a s y » 3. października. Turecki pułkownik Samih-Bej, przy
był tu dnia 2. b. z sułtańskim Ormanem z Konstantynopola i dnia 
następującego odczytał firm a n w książęcym pałacu. Odczytanie od
było się w sposób bardzo pojedynczy, jak zwykle w sali tronowej, 
gdzie liczna czekała publiczność; miłicya nic wyruszyła jak przy1 
innych uroczystych wypadkach i zagraniczni konaulo.wic nico,trzy
mali zaproszenia, tylko zostali o tern zawiadomieni.

Wychodzący tu dziennik Patria  pisze o tern w następujący 
sposób :

„Pułkownik z jencralnego sztabu, SamibrBej, w towarzystwie 
dwóch oficerów garnizonu z Palaczu przyjechał do Jaś zfermanem 
inwestytury wczoraj o 4 godzinie po południu. Posłannik .Sułtana; 
wysiadł w hotelu Logo feta Milo , dokąd prezydent rady adjutant 
księcia i tłumacz ministeryum spraw zewnętrznych, przybyli' z po
witaniem od księcia. Wieczorem wprowadzał prezydent rady puł
kownika »Snmih-Pseja do księcia. Dziś (3 . paźdz.) w południe udał 
się jeden z książęcych adjutantój^ w dworskim pojeździć, pod kon
wojem plutonu jazdy do mieszkania posła Sułtana, i zaprowadził’ 
go do wielkiej audyeneyonainej sali, gdzie znajdował się książę 
otoczony swoimi ministrami i licznym sztabem. Po zwyczajnych 
powitaniach odczytał poseł cesarski ferman, poczerń odczytał go 
w tłumaczeniu tymczasowy minister spraw zewnętrznych. Po od
czytaniu przemówił książę do posłannika Sułtana,: w następujących 
wyrazach:

„Oświadcz pan, panie pułkowniku Jego Mości Sułtanowi z mo
jej strony wyraz wysokiego poważania i zapewnienie mojej naj
szczerszej gorliwości i mojej całej dążności: wypełnią^ dobre, za

miary Jego Mości Cesarza dia .dobra kraju, oraz zapewnij Pan; 
Jego CMrltrska Mość o wierności kraju stosownie do naszych trak
tatów.“

„Posłannik odrzekłszy, że nie omieszka oświadczyć to nie
zwłocznie Jego Mości Sułtanowi, odprowadzony został z terni sa- 
memi honorami i ta ■samą ceremonia do swojego hotelu.“ ,

Odnoś uy ferman opiewa w tłumaczeniu:
„Ferman dla Alcxandra Jana Kuzy mianowanego hospodarem 

Mułfan.
Za nadejściem mojego wysokiego cesarskiego podpisu własno

ręcznego ma być oznajmionem i ohwieszczonem, że gdy okazała się 
potrzeba miniować osobę odznaczającą sio tak z talentu bystrości 
umysłu jak i wierności i poczciwości, hospodarem Muł tan, (i który 
kraj tworzy część moich państw), przedłożyła izba deputowanych 
lfttfiiańskiego .ludu adres z prośbą, ażebyś Ty, książę wyniesiony 
został na tę godność ponieważ posiadasz zjednoczone w sobie 
wspomnionc własność^ i ponieważ z tego powodu obrało Cię zgro- 
pmdzeni^ ludowe większością głosów. Nadając Ci zatem rzeczony 
hospodara! Mu Hański wzniosłą i łaskawą uchwałą moich cesarskich 
względów pod dniem 27. miesiąca księżyca safer 1276 roku. po
ręczone są od dnia tego sprawy kraju i pokój ludności Twojej 
wierności. Ażeby to oznajmić i Twoją inwestyturę ogłosić wysłany 
został do Ciebie z mojej kancelaryi niniejszy mój ferman; jak tylko 
dojdzie do Twojej wiadomości ^stosować sie masz według powinności 
Twojego urzędE  i według obowiązków jakie wkładają na . Ciebie 
Drawo i poczciwość, Ściśle do zasadniczej ustawy zawartej w moim 
fennanie,: k t ó r g  Ci pierwej* został wręczony na mocy śtypnlacyi 
traktatów zawartych mięóż/j moim, wysokim dwprem a sześcią mo
carstwami gwai-antująccmi'; oraz użyć masz wszelkich środków, 
któreby się przyczyniły do dobra i poatoju ludności kraju. Działaj, 
ile w Twojej mocy, ażebyś ściągnij na mnie błogosławieństwa wszy
stkich. Je dnem słowem, nie zaniedbuj nie?, ego, coby mogło posłu
żyć za, dowód wierności i przychylności, a jbądź pewien, że moja 
cesarska łaska lak długo spływać będząc ,na Ciebicy dopóki z .nie
zmordowaną troskliwością co do administracyrikraja .i podniesienia 
dobrego- bytu mieszkańców njeprzestaniesz czynią  wszystkiego, coby' 
zasługiwało na moje pochwały i moje zupełne potwierdzenie.

Pisano w ostatnim dziesiątku miesiąca safer w 1276 roku. 
( W  połowic września 1859 r . ) “

Turcya.
(Najnowsza poczta. Ievv&ntj 08.'.a ńa Tryest.j

H o n ś t a h i y i i o i i ń l , 8. października. Komisya śledcza miała 3. 
b. 111. ostateczne pos iedzen iea le  rozwiązanie procesu niejest jeszcze 
wiadome. Należącego do spisku Baszę ^onaśtyru sprowadzono tu: 
pai-opływ em Lloyda. Dżaffęr Basza miał udać się co Kortu. 
Dzienniki 'Lemnt Herald i P r',,v.ve. d’Orient ^otrzymały trzecie upo
mnienie i zpsttiły zawieszone.;—  Wiadomości z Kre|y są pomyślne 
kapitan Castaro, główny sprawca ostatnich zaburzeń tamtejszych,; 
jest uwieziony. —  Ethem Basża odjechał tto O desy, gdzie Cesarz 
Alcsauder wkrótce jest spodziewany. —• Towary^ z Syryi i Bejrutu 
niepodlepają już kontuinacyi. —  Dwoma okrętami rosyjskieiui nade
szło znowu .661 ..einigrai6:ów;;c,Kcrkieskici(. •—  Depntacya bośuiańska

odjechała z powrotem, —  ,J)o Jaty zawłiróła fregata amerykańska i 
żąda wydania zbrodniarzy, którzy przed trzema laty zamordowali 
tam pewnego Amerykanina. -—- Wyszedł tu regulamin, który ulepsza 
dotychczasowy system zaopatrzenia armii.

A z y  a.
(Najnowsza poczta zamorska na Tryest.)

K a l k u t a ,  9. września! Feroźe Szach uderzył na stacyę 
Mandila.isąr w centralnej T-ndyi- i wypuścił z tamtejszego więzienia 
706 więźniów. Kapitan Howes, polityczny ajent rządu, zginął z rąk 
najeźdźców.

J n w ą ,  23. sierpnia. Holendrzy przygotowują nową ,expe- 
dycyo na Boni. Telegraf miedzy Batawia i Si.ngap.ore ma być otwo
rzony z dniem 1. stycznia 1860.

Hongkong 24. sierpnia. Poseł amerykański stanął podo
bno 25. lipca w 'Pekinie i przyjmowano go jak najlepiej. Na dniu 
14. lipca zawinął do Pentaugu rosyjski parópłySI .^Amcrica“ z Mu
ra wiewem--i kilku oficerami ip .ynieryi; statek ten płynął , od uść 
Amuru i zatrzymywał się w przejeździć w Hakodadi ,i yv kilku -in
nych portach. Dnia 22. lipca odjechało dwóch oficerów inżynleryi 
w .towarzystwie, rosyjskiego kuryera z depeszami do iposła rosyj
skiego w Pekińie, zkąd mają wytyczyć linię telegraficzną do kilku 
stacyi rosyjskich.

I ■-— - " ... ; - ■ -.1--

Doaiesienia z o sM aie j poczty.
T l t y e s t ,  .15.  ̂ października! Podług doniesienia dziennika

Citadina '(PAsti obejmie ambasada francuska .w-, Rzymie opieke nad
poddanymi Sardynii.

Podług wiarogodnych wiadomości z Aleyandryi zawieszone zo 
stały całkiem roboty nad kanałem suezkim. Pismo wielkiego we
zyra do wicekróla zastrzega prawo decyzyi Sułtanowi; Muktar 
Bej wiązie postanowienia Porty.

, 13. października. Wczoraj spalono tu ósmy
milion banknotów.

8 ® a r y « ,  14. października. - Komisya montenegryńska rozpo
częła znowu swoje prace. — Książę: Metternich zajął stanowczo 
hotel ambasady austryackiej. ' —

L o n d y n y  14. października. . Wiadomości z Nowego Yorku 
z 1. b. m. potwierdzają, że jenerał Degollado zadał wielką klęskę 
partyi liberalnej w Mexyku. Alvarez przygotowuje nową wyprawę 
na stolicę.

- T u r y n ,  12. października. Król powrócił z wyścigów kon
nych pod'Scnago. —  Unione- powiada otwarcie, że między ludno
ścią medyolańską a sardyńskim korpusem oficerów nie najlepsza 
panuje zgoda. D’Auvare, komendant marynarki ustąpił, a w miej
sce jego mianował rząd kontradmirała Sera. Kapitanowie okrętów 
liniowych" Persuno,.. Tósolano i Dinegro otrzymali stopień kontrad
mirałów. —  Dziennik Sentinella w Brescii utrzymuje, że-rząd:pó- 
stanowił obwarować Br es cię;' Lonato i Kremone.

I ł K e d e n a ,  9. października. Garybaldi przyjechał do naszej 
stolicy.

S t o n o n ia . , 12. października. W ybory municypalną, są już 
ukończone ; Pepoli i Montańari wybrani zostali znaczną większością 
głosów. Picmoncka taryfa pocztowa jest już zaprowadzona, a z 1 
stycznia 1860 wejdzie w użycie metryczny system wag-Ffniair.

Wiadomości handlowe.
(Targ OioMiunieclii na woły.) 

m 53^IfKL' ®* października. Na dzisiejszym targu było 
tylko 92 sztuk bydła rzeźnego z Gaiicyi i rozprzedane też wszy
stkie przy większej konkurer.eyi kupujących,, Mimo to, spadły .ceny 
w porównaniu z przeszłym tygodniem, i cetnar mięsa wypadał na 
19zł. 85c. 'Za najlepszą parę wołów, wagi 760 Ś6 mięsa i 100 W  
łoju płacono 185zł. ; za uajpośledniejszą wagi 520 &T-mięsa i 40 PS 
łoju lOOzł. wal. austr. Cena przeciętna z 64 sprzedaży wypadła 
na 157zł. 50c., z a 675 ST niiesa i 70 PS łoju. ' i .')
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SIS o
Przyjechali do Lwowa.

Dnia 17; października, '
Hotel rosyjski : PP. Abancourt Ks., z Ł ow czy. —  Jędrzejow ićz St.,n.,

z  Glińska. —  Posselt Jnl., c. k. podpulk , z D robow jża.
Hotel L anga: Sehw ailz Józef, c. k. kapitan, z Rzeszowa.
Hotel angielski: Szersznik Korol, c. k. sekretarz obw., ze Z ło czo w a .— 

Jędrzejew icz Kaz., z Czaplego.
Pod koleją żelazną: WitosTawslń W lad,, z Jaworowa.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 17. października.

PP . Peszyński Tad., ,c. k. porucznik, i lir . Łoś Aug., do W erchraty. — 
Kotkowski Apol , do Hawtowiec. -  Czerniewski Tytus, de Niem iec. — Doma
radzki Tyt., c. k. kapit., do Komarna—  Hr. Goluchowski A r t ,  do Ł osiaeza .— 
Hr. Borkow ski Karol, do Krzywcza.

K u r s

Dnia 17, października

D uRat holenderski . . . . . .
Dukat ces; rski . . - - • • • •
Półim peryał z ł. rosyjski , . .
Rube srebrny rosy jsk i,, . . , . . 
T a lar pruski . . . . . . . . . .
Polski kurant i pięciozłotów ka . . 
G alicyj. listy zastawne za JOO zlr . 
G alicyjskie ob liga cyc indemnizacyj: e 
5% Pożyczka narodowa . . . . .

l wo w s k i .

wal. austr.

bez 
kup nów

Dnia 17, październia. 
Instytut kupił prócz kuponów 100 po . . , 

„  przedał „  „  100 pó
„  i- dawał „ 100
„  żądał „  „  100

W artość ltupona od 100 zlr .

gotówką towarem
zł. C. ■zł. c.
5 63 5 69
5 68 5 73
9 71 9 85
1 85 1 87
1 83 1 85

81 80 82 36
71 67 72 33
77 13 77 83

Instytucie kredytowym.
zł. cent.

wal austr. 82
• • . . . . . —
V •. /* * . — —
♦ * . ♦ ♦ « * ♦ - 82 50

1 2 3%

za 100 zł

■> l£

Telegrafowany wiedeński kurs papierów i weksli.
Dnis. 17, października 

.f .  .O łu g -  jsiiS iIicK iay. A . Państwa. W  walucie austryaekiej po 5%5< »9 * n tJ -J u lU  j  » -<*.• Jt «#*•«*«. w  w .  iv  w a i u c t t :  p u  t t

— — . Z  pożyczki narodo. po 5%  za 100 zlr . 77.90 Z roku 185,1

sery a B . po 5%  za 100 zł. Z konwersyi kuponów po 5%  z a . 100 zł. — ...
liki po-5"/ za 100 zł. 72.30; po 4 ' / j *  za l ł o z Ł  — - ; p o 4 . %  za 100 zł. —
% za 100 zl. - po % % %  za JOO zł. -  ; po ! % za 100 z ł . -----------,

Meta
po 3 ,„  . „ _
Przeznaczone do lo so w .: z r. 1814 za 100 zł. — . — ; z r. 1839 za 100 zl. .
a roku 1854 za 100 zł. -  . ... Losow ane' ohligacye dawnego długu pań
stwa: po ,-»% z a . 100 zl. — ; po 4 % %  -za 100 z ł .  ; p a 4 %  za 100 z!.
— . Przeznaczone do losowania obligacye dawnego długu państwa w  kraju 
Oprocentowane: p o '3% za 199 zł. — — ; po 2 1/ . " '  za 100 zl. — . —; po 2 ( 4% 
za 109 z ł .  ; po i%  za 1.00 zl. -  —  ; po~ 13 '4% za 100 z ł .  . P rze
znaczone do losowania obligacye dawnego długu państwa za granicą oprocen 
towane.: po- 5%  za tOO zł. —  — : po 4 ’/!, za 100 zł. — ; po 4 / '  za 100 zl.
—  — , / j ‘ K rajów  koronnych. O b l i g a c y e  i n-de m n i z a e y j n  e : N iższejyA u- 
stryi po 5%  za 100 zł. — . — ; W ęgier ; Ban,atu Tem eskiego, Kroacyi i
Sławonii — . — ; Galicyi — ; Bukowiny — ; Siedmiogrodu — —  ; innych 
krajów koronnych — ; z klauzulą losowania w  r.oku 1869 —.— . Lombardo- 
weneckiej pożyczki z roku 1850 po 5%  za 100 zł. — .

A k c y e .  Banku narodowego sztuka 902 — ; instytutu kredytowego 
dla handlu i przemysłu 206.90; niższo-austr. towarzystwa eskomtowego — , — ; 
półn. kolei . Cesarza Ferdynanda za 1000 7,ł. — ; towarzystwa kolei żelaznej
państwa — — ; zachód, kolei. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. za 100 zł. (5 0 % ) 
wpłaty — .—  ; połud.-półn .-niem ieckiej kolei komunik. kolei Cisy po
200 złr . m. k. — ; lom b.-w eneck. kol. żelaz. —; wscli. koleś* Cesarza 
Franciszka Józefa — ; austr. towarzystwa żeglugi parowej na Dunaju, po 
500 złr . — ; Lloyda w T ryeśeie ,po 500 z łr  — , —

3 ,  L i s t y  s z a s ta w n e . Banku naród, w  mon. knnw .: na 12 m iesiecy po 
5%  za 100 zł. — ; na 6 łat po 5%  *  109 zł. ~ n a  10 lat pó 5% 
za 100 zł. — . — ; przeznaczone do losowania po !',% za 10 0 zł. — 
lueie austryaekiej: na 12 miesięcy po 5%  za 100 zl. — .—  ; przeznaczone do 
losowania po 5%  za 100 zl, — , ~ P|g|lic.. instyt. kred. po 4 % za u)0 z l: — . -f .

&„ L o s y .  Instytutu kredyt, dla handlu i przemysłu sztuka — . — ; to
warzystwa żeglugi 
100 zł. —

parowej na Dunaju pożyczka miasta Tryestu  za

K u r s  w m l o w y .  N a .3. m i e s i ą c e :  Amsterdam za 100 holenderskich 
florenów — .—  Augsburg za 1 9 !) zł. połudn. niemieek. waluty 103 15. Berlin za 
100 talarów — . — . W rocław  za 109 talar. — . Frankfurt ,n. M. za. 100 zl. 
połudn. niemieck. walety —____ Genua za 100 lirów piemonckich — .— . Ham
burg za 100 marko bankó■'— .— ■ Lipsk za 100 talarów L iw urnaza  łr .i
lirów  toskańskich — .— , Londyn za. 10 funtów szterl. 120 25. Ługdun za 100 
franków — . — . Medyolan za 100 zł. waluty austryaek. — . — . Marsylia za 100 
frank. —-. — . Paryż za 190 fr. — = • Praga za 10!) ił. wal, austr. — — . Tryest
za 100 zł. wal. austr- W cnecya za 10;? zf, wal, austr. — . — .

Na 31 d n i. Bukareszt za lOO.piastrów w ołoskich.  ----- . Konsianlyno-
poi za 100 piastrów 'tureckich — •— • W exlow e dyskonto 'banku naród. '5% — . 
procent od zaliczek banku narodowego ńa papiery publiczno 5%  — .

K a r ś  z ł o t a .  Dukaty ces. mennicze- 5 735/ ł0-, dukaty ces. pełnej w agi. 
korony — .— , półkorony —

Kurs giełdy  wiedeńskiej.
Dnia 15. października.

i| - L i n g  p u S i l i c K n y .

/ A ,  P a ń s t w a .

W  austr. wal. po ii% za 100 zł. . . , 
_ Z  pożyczk i narodo w. po 5%  za. 100 zł.

7, 1 'o lfii  I f in l so r ... l i .  n o  */.» JOO ..

pieii.
08.50
7 7 6 0

Z roku 1851, ser- B. po 5%  za 100 „
Metaliki po 5%  za 100 zł. . . . . . 72 .—

■ dtlo, -V/i%  100 zł. ; . . . 64—
Przeznacz, do wylos. z r . 1834 za 100 zł. 330.—

„  1839 „  100 „  117.50
. . „  1854 „ 1 0 0  „  109.50

Renty Como po 42 lir. austr. . . . .  15,50
B. K r a jó .w  k o r o n n y c h  

'N iższe j Auslr) i . . . . . . . .  92.50
W ęg ier ; . . .  I’ . 72 .—-

kBańatu T em esk iego, ,  K reacji i 
]. Slawonij . . . . . . . . . .  71 ;—
'G a l i c y i ................................   7 1 5 9
'■Bukowiny . . . . . . . . . .  69 —
/Siedm iogrodu  ............................69 .—
' innych krajów koronnych . ,  . 84 .— 

klauzulą losowania w r. 1867 — .—

i te

■ u
•SPuj. 
2  OO fi.

towar, 
68 75 
77 80,

72 25
64.50 

335.— 
118 .— 
109 75

16.—

93 50 
7 3 . -

7 1 .5 0  
7 2 .—
69.50 
70. — . 
9 2 .—

A k c y c .„ ,■ *
Banku narodowego s z l u k a ................... 898 .—
Instytutu kredytowego dla handlu i

przemysłu po 200 zł. wal. austr . 206 30

900 .—

206.40

pic-n.
Niższo-austr. towarzystwa eskomt. ,po

500 zi. mon. k o n w i................................  546- —
Północnej kolei Cesarza Ferdynanda po

1000 zł. mon. kon. . . - ...................1S32 —
Tow arzystw a kolei żelaznej państwa po i

200 zł. mon.koiiw . czyli 500 fr. . . 262 50 
Kolei Cesarzowej Elżbiety po 200 zł.

■ mon. Sojf. zk i.00 zł. (5 % )  wpłaty . 170 .— 
Połud. pólr,.-niem ieckiej kolei komuni

kacyjnej po 200 zł. in. k, . . . . .  135,—. 
Kolei Cisy po 200 zł, m. k. po 100 zł.

(5 0 % ) wpłaty . . . . . . . . . .1 0 5 .— 
Loirib.-weneckiej kolei żelaznej po 570 

lir. austr. czyli 192 zł, ni. k. z 76
zł. 48 kr. (4 0 % ) w p ł a t y .................. 120.50

W sch. kolei.C esarza Franciszka.Józefa 
po 300 zł. czyli. 500 fcanli. z 60 zł.
(3 0 % ) wpłaty . . . . .  , f

Austr, towarz. żegi. par. po 50 0 zł. in.k.
Lloyda austr. w Tryeśeie po 500 „  „

*
Listy zastaw ne.

Oletuie po 5 % za 100 zł.
10 „  , , 5 % . ‘„  l ! f o „
przeznaczone do loso

wania po 100 zł. . . 
na- 12 miesiecy 5%  za 

100 z ł, . . 
przeznaczone do loso

wań. po 5%  za 100 zł.

4 4 ! . -

towar. 

547 .— 

5834 

203 ~  

170 50 

1-35.50 

105,—

1 2  Ik r -

i ra, - 
442—  
235.—

Banku naro- j 
dowego t 

w  mon. kon. j

Bari ku. nar o - | 
dowego i 

w  wal. austr. I

98 75 
94. -

8.7 50

ICO ,  —

83.75

99.—
94.50

88.—

84 ~-

k  « s y .
anstyl, k̂ gflyt. dla. liąndlu i przemyśli!

po .16.0 zł. waluty austr. za sztukę 
Towlrż. żeglugi parowej na Dunaju pc

100 zł. mon. kon...............................
Esterhazego 
Saima 
Paffi.eg-o 
Clarego 
St. (lenois 
Wi.nilischgra 
Wasdsteina 
Koglcyicha

pien, towar

95.75 96.—

40 zł. in. k. . . . ,
40 » 55 * * * •
40 n 55 * * * 1
40 55 * ‘ * *
49 51 55 * * ♦ <
20 55, 55 '•» » ♦ <
20, 5? * » • *
10 )5 55 • ♦ •

Wa 3  ju r e s ia e c .

102 —  
79..—
39.50
35.50 
3 6 .— 
36 .— 
24.2*0

102
80
40
3 (i. 
$6 
36
24,

50

,50
75

14.25 14.75 

nien, listy

103 50 lo3  75

103.50 104..—
91.25 91 ,?S 

120 75 121 —
48. 5 43 łO

Augsbuię za 100 zł. połhll.-nicinicelciej 
waluty 5% . . . . ' . , . . .

Frankfurt n. M., za 100 zł. połudn.• 
niemieckiej waluty . . . . . . . .

Hamburg za 100 'marko banko2*/4 °/ •
Londyn za 100 funtów szterl. 3% . .'
Paryż, ża 100 franków' 3 7 . . .  . .

•84.uiyj siłota,
pien. (ówhr:

Dukały, ces. mennicze 5 zł. '73 cen.. 5; z 1. 75*®'
Korona . . . . . . .  16 „ 65 „ ,10 „ 68 „
Napoleon dor . . . . . .  9 „ 68 „  9 , ,  70 »
Rosyjski imperyał . . S

l i  mm
(P rzybycie Szainila do Stawropola), jednego z pierw śzjeh  mian! w ięk

szych, jak ie  widział po wzięciu swem w niewoIę-7 opisuje korespondencja! 
„Inw alida" w następujący sp osób : „N a dniu 19. września ,o godzinie 8 n-ie-
czorem  nadjechała tu ki-lwakata kozaków i wozów najte-żSZym galopem. 
W  pierwszym w ozie siedzieli Szumi) i pułkownik Trampowski, szef wojennej 
kancelaryi naczelnego wodza jeimrała fiarj»Tvńskiego ; w drugim znajdował się 
Kasi .Mahoma, driigi syn SziiKila , DżeinaFEd-Din, najstarszy syn, wrjJiowany 
w Rosyi, i tłumacz lezgijski w randze oficera armii rosyjskiej. Na innych 
wozach jechało kilku poufnych stronników Szsm ila. Tak wjeżdżano galopem 
do miasta, gdzie niezliczony tłum ludu pieszo i konno cisną! się przed domem, 
przeznaczonym na mieszkanie rzadkiemu gościow i. Nazajutrz przechadzał siej 
Szam il ze swoimi towarzyszami po ogrodzie W oroncówaBdo.zwalajac ciekawemu 
tłumowi oglądać się do woli, ale i sam pragnął w iJoczńie poznać osobliwości 
miasta, czego przciKem pewno niewidział.

Szainil jest .dość wysokiego wzrostu, szeroki w barkach, ale i  resztą 
szczupły ż zapadnif-temi oczyma i starannie pielęgnowaną..broda. Tw arz jego 
okryta zmarszczkam i świadczy o wielkim rozum ie; jego  bladość i posępne rysy 
zdradzają g łęb ok i, przytłumiony smutek. Jego syn, Kasi Mahoma, podobny 
cokolw iek do ojca, ą.lc.wyższy wzrostem , Jestto młodzian w praw dzie smukły'

i kształtny, ale twarz je g 0 upstrzona ospą z siwemi oczyma wcale nie powa
bna. W ejrzen ie jego wskazuje raczej chytrość niż rozum ." — W  raportach 
o pobycie Cesarza w Czugajewie, gubernii chersońskiej, znajduje sie w z m i a n k a ,  

„ż e  Szainyla sprowadzono tam umyślnie, ażeby okazał Carowi osobiście *wojc 
posłuszeństwo i prosił o ułaskawienie." Jego zw ycięzcę , jenerała tfSrjalyń- 
skiego przyjmowała ludność Tyflidy, gdy powracał z  p W ln ie j wyprawy kauka
skiej, lukami tryumfalnemi i rozmaiłem! oznakami czci. Depotacye rozmaity®1' 
szczepów  górsiiich witały g 0 u bramy. W ieczorem  była zabawa w t e a t r z e  i 
grano marsz „G unibu."

(Środek  przeciw  bufwieńiu s ian a ) Przy składaniu siana 7, w ozów , n aie^  
je  przesypywać, solą kuchenną, miałko, tłoczoną^ w stosunku fpnta soli »* 
sześćset lub siedmset funtów siana) tyra sposobem nie dopuści się indiwg0 
zbutwienia i nieprzyjemnego smaku w sianąeh i potrawach, zbieranych nawr1 
w cz.-sie .deszczu.. Jakkolwiek środek ton u nas, gdzie stosunkowo cena *ian» 
jest nizka, .nie zdaje się odpowiednim w całych., masach sprzętu ł ę ł^ . na<l®r 
jednak może być praktyc,nyuri w wyborowych łąkach, mianowicje w zasloscw *' 
niu do siana przeznaczonego dla ow iec, albowiem sól, którą i tak owcom dawp® 
trzeba, podana im ty ko zostanie w innej formie, a ochronienie" w yborow ęf0 
siana od zepsucia nie pociągnie tym sposobem żadnego kosztu.

——

G łć w u y  Redaktor M . t l e n i a f . n t  ® u r f:^ n L I 1 & c ‘ k. galic. drukarni rządowej,


